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C ł« a r t e k . M  344. J u t r o ,  S.  D a  w i j .  
N ó w  poiu t rze .

N .  P A N  N a j ł a s k a . i c j  udz i e l i ć  r ac z y ł  An t ome -  
mu  S z a b r a ń s k i e m u ,  W y d a w c y  pisrna c z a s o w e g o ,  
p.  t.  n P an o r a m a  L i t e r a t u r y  k r a i ow e j  i z a g r a n i c , n e j ”  
po d ar un e k ,  t a  z ł o j o n y  p rzez  n i eg o  u podnóża  J r o -  
n u ,  p i e r w sz y  o d d z i a ł  p o mi e n i on c g o  pi sma.

D .  13<ro 1). m.  R a d a  A d m i n i s t r a c y j n a  u dz i e l i ł a  P .  
A d o l f o » T  Z a c h e r t , m i esz ka ń co wi  mias t a  Z g i e ­
r z a ,  L i s t  p r z y z n an ia  w y n a l a z k u ,  na nowy spos ób  
f ab ry ka c j i  wyr obów we ł ni anych  n i e p r z em ak a i ą c y c h .  
L i s t  t a k o w y  r oz c i ąga ć  się b ęd z i e  na c a ł e  K r ó ­
l e s t w o ,  i t r wa ć  ma p r zez  c i ąg  Jat  dz i es i ęc iu .
J W .  J e n e r a ł  H r . T o łs to j ,  z Świ ty  J C . K . M . ,  p r z e ­
s ł a ł  na r ęce J W .  J e n :  Ad:  S z y p o w , G u b e r :  W .  G u b :  
K a z a ń sk i e j ,  summę rubl i  s r ebr :  1 5 9  kop:  3 0  ( czyl i  
z ł p .  I 0 6 t ,  i ako  d o b r ow o l n ą  s k ł a d k ę  z e b r a n ą  na 
k o r z e ś ć  n i e s zc z ę ś l i wy c h  p o g o r ze l c ó w  mi as t a  K a ­
zania’, od U r z ę d n i k ó w  w W a r s z a w i e  w w y d z i a ł a c h  
p o b .  Komi s j i  R z ąd :  W o j n y ,  o r az  G ł ó w n e g o  Z a r z ą ­

d u  S ł u ż b y  S pi su  i Z a c i ą g u  do W o j s k a ,  n i emnie j  od
Of icerów wyższych  i n i ższych  z  K o m en d  In-  
w a l i dn y c h  "lOgo O k r ę g u  S t r a ży  W e w n ę t r z n e j .  
—  D o m  M i a s k o w s k i c h , n i ep o we t owa n ą  pon iós ł  
s t r a t ę  przez  zgon  n i e o d ż a ł o w a n e j  pamięci  L l i z y  
z  Grossów M iń sko  o sk ie j ,  W g o  F e l i x a  M ia sko -  
wskiego,  N a c z e l n i k a  W y d z i a ł u  w B a n k u  P o l s k i m  
i Obv w atcla  t u t e j s ze g o  M a ł ż o n k i .  M ł o d a  ta Pa n i ,  
bo z a l ed wi e  2 5 t ą  wiosnę  l i cząca ,  kochana  i u w i e l ­
b i ana  od  ws zys tk i ch  co ią t y l ko  zna l i  i o t acza l i ,  
w z ó r  Ż o n ,  M a t e k  i K o b i e t ,  w s ku tk u  ciężkiej  i 
n i e n l e e t o n e j  ch or ob y ,  wczor a j  o g o d . :  5 t e j  z po­
ł u d n i a ,  p r zy ią wsz y  o s t a tn i e  r e l i g i j ne  poc i echy ,  d o ­
czesne  to życie  opuśc i ła .  E x p o r t a c j a  z w ł o k  J e j  
o db ęd z i e  się z domu Nr<> 1 2 8 5  na N o w y m  S wi ec i e ,
Da smę ta rz  P o w ą z k o w s k i  po iu t rze  o g o dz i n i e  3e i e j  
po po ł ud n iu ,  na k tó r ą  p oz os ta ł y  M ą i  wr a z  z D z i e ć ­
mi ,  K r e w n y c h ,  P r z y i a c i ń ł  i Z n a i o m y c h ,  zap r asza .
 ’ Z w y c z a i e m  b y ł o  d a w n i e j ,  ze  od  W i l j i i B o ŻEGO
N a r o d z e n i a  aż  do 3ch K r ó l i , gdy o b i ad o wa l i ,  
c o d z i t ń  u żywano  S iru ce l  z ami as t  z w y c z a j ne g o  
chleba;  t en zwyc z a j  i e s ze i e  z a c h o w u ią  w n i ek t ó­

r ych  d oma c h .  P ą c z k i  dawnie j  u k a z y w a ł y  się w 
dniu 3 c h  K r ó l i ,  to  i r s t  po us t aniu  st rucl i .  M a r -  
s i a ł e k  K a z a n o w s k i  z a r zą d z a i ąc y  d wo re m W ł a -  
J jySŁiWA ł V g o ,  k a z a ł  r oz d a wa ć  s t ruc l e  wszys tk im 
ub o gi m W d o w o m .  J e g o P a ł a c  b y ł  w tern miej scu  
gd z i e  d z i ś  i s tnieie W a r s z a w s k i e  Tow arzys tw o  
D o b r o c z y n n o ś c i , i t e r a z  t amże  dla 5 r in  g r o s z o ­
wych o b i a d k ó w ,  t udz i eż  d l a  ubo g i ch  i Wyc howa ń-  
ców z wdzięcznośc i ą  przy juiuią  się n ad se ł an e  s t ruc l e .
—  H a n d la r z  w ieprzy  M .  dopu śc iwsz y  się wczora j  
m a ł e g o  p r ze wi n i en i a  przeciw p o r z ą d k u  prw-pi sów 
po l icy j nych ,  z ł o ż y ł  dobrowolnie  i ako  karę  r. sr:  3 
( z ł .  2 0 )  na cel dobroczy nny,  z przeznaczen iem na d o ­
b r o  In s t y t u t u  wychowania  S i e r o t  S g o  KAZIMIERZA. 
N a  ręce  i edne j  z z nakomi tych  Op i e k u ne k  W a r s . :  
T o * :  D o b ro c z y nn o ś c i  n ad e s ł an o  b e z i m ie n n i e  dla  
u ż y t k u  Oc h r o n ,  2 0  k o s z u l e k  nowych ;  za k tó r ą  t« 
of iarę  W y d z i a ł  s k ł a d a  na j czu l sze  p o dz i ękowa n i e .  
W  s k l e p i e  U b o g i c h  na K olendę  N ow oroczną  do ­
s t ać  można ś l i cznie  nbranych  la leczek , z k tó r ych  
dochód  p rzeznaczony  ną O ch ro n ę  i S i e r o t y  pod op ie ­
ką  T o w :  D o b r o c z y nn o ś c i  zos t a i ące .  Cena  n i e wi e l -  
ka ,  a l a l k i  p r ześ l i czne ,  są i zc s t k l a n n e m i  o c h a m i .  
O  t ak i e j  la lce i edna  mała Dziew czę oka t ak  nupi - a ł a :

N a  coś mi moia  Mamo,  tę  l a lkę  kup i ł a  ?
Czy chcesz mi przypomnieć,  abym lepszą była? .
Ażebym i w zabawie o biednych myślała?
O,  najdłużej  z e  wszystkich będę ią chowała.

—  W y d a w c a  M a g a z y n u  M ó d , ma h o n or  donieść , że  
p i smo to wychodz ić  będz i e  w roku  1 8 ś 3  pod tą/. R e ­
d ak c j ą ,  i ak wychodzi  od począ tku  czyl i  od r. I 8 3 5  i 
bez  ż ad n e j  zmiany co do ceny,  f o rma t u ,  i t. d. U p r a ­
sza Sz a n o :  P r e n u m e r a t o r ó w ,  izby raczyl i  wcześnie 
zap i s ać  się na U r zę d a c h  i St ac j ach  poczto:  w K r ó l e ­
s t w i e ,  w C e sa r s t w ac h  Rossy j s :  i Aus t r j ac : ,  g dyż  od 
wcze s nego  nadej ścia  zap i sów,  za l eży  wysy łan i e  N u ­
m e r ó w t ego  pisma,  k t ór e  co t ydz i eń  na j r egula rni e j  
wyc h o d z i .  J .  Gliksberg,  K s : S t :  Publ :  w K r ó : P n l : .
—  W i e l u  Osobom n ieus tanne  s ł o t y  nie  d oz w o l i ł y  
z w i e d z i ć  przed Świ ę t ami  S k ł a d  F a b r y k i  M in te ra , 
z a o pa t r z on y  obecnie  w p i ęk n i e j sz y  i l i czni e j szy
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Z b ió r  Za/bawek  1 G i e r  niż k i edykolwiek.  D l a  do* 
gndniejs-tegn ich okazania Fabr yka  corocznie u r zą ­
dza obszerny lokal ,  który,,  gdy obecnie sprzy ia po* 
g,oda, .zostanie otwar tym przez tydzień bieżąey i na- 
utępny,  i wydizielaiący Kolendę  przy zmianie roku,  
znajdą mety Iko Zabaw ki iak najróżnorodniejsze dla 
Dzieci  każdego- wieku i poięcia,  lecz i mnóstwo 
przedmiotów stosow nych na podarunki  dla osób star- 
szyck.  I tak :: dla: Dana i młodych: Panienek są z g r a ­
bne koszyczkl  do robotek,  poduszeczki  do szpi lek,  
postumenciki  do biletó-w, kadamarzykr,  kalendarzyki  
bi urkowe  w ramkach gotyckich;,  wiele z tych przed­
miotów iestta.k urząd zonyeh,  że ie Damy robótkami 
własneroi upiększać mogą;, zuajduią się też maszyn­
ki do rozciągania ręka wiczek,  sprzęt  elegancki  i do­
godny.  Dla  Mężczyzn są kałamarze,  przyciski  do 
listó-w, ka lendarze  ścienne z datą. ruchomą,  postu­
menty do zegarków,  podstaweezki  do k ładzenia  pa­
lącego się sygara w ki lkunastu kształ tach,  sy garni- 
cwki z maSsy papierowej  i blaszane,  ozdobione pię- 
kuemi malowaniami, ,  różnego rodraiu  skrzynki  do 
tytuniu,  krzesiwka chemiczne z platyną,  umbrelki- 
z Iitofanj.a«ni etc.  Są  tez i przedmioty stanowiące 
kosztowniejszy podarunek,  np: brązy,  a w l iczbie  
tych ozdobny postument  do palenia s i g a r  w t owa ­
rzystwie, .  meble  żelazne^, z których- wymieniamy ł a ­
dne kwiatarki  i stol iki  z prześl icznem malowaaiem- 
chiriskiem, e k r am ik i  z tkaniny drucianej  i podsta wki 
rożne przed: piece i* komin-ki. Sprzęty d oko mi nk ów z 
postumentami  brązowe;  świeczniki  wiszące i ścienne. 
—  Miłą,  zapewne będzie  dla W ' W ch Me dyk ów ta 
wiadomość,  iż Radca D woru, Dr.  Jiarocki, wydaie 
w Warszawie  pr zek ł ad  na- i ęz yk  Rossyjski  d z u ł a  
D r a  R aciborsk iego  : 0 ; Auskultacj i  i uderzeniach, 
( Ma nu el  complet  d ’auscultat ion de percussion) czy­
li’ o zastosowaniu,  podsłuchiwania do diagnostyki.  
chorób..  D z i e ł o  to wychodzi  na pięknym Banko­
wym papierze,  drukiem nowym, J.  G liksberga , cena 
zaś  bard zo, umiarko wana, w Warsza  wie i  ruble as:,, 
a u Księgarzy wCesarstwie  z pr zesy ł ką  po 5 rub: as:. 
P r e nu me ra tę  przyjmnią w War sz awi e  K s i ę g a r n i e : 
Gliiksbergów, S en ew a ld a  i M erzbacha ;  w W i | .  
mie Teofi la  G liksberga  i Z a w a d zk ie g o ;  w M o ­
s k w i e  Szyra iew a;;  a w Pe t er sburgu  P o lia k o v a .

—— Podpi sany  ma zaszczyt  zawiadomić  Szan:  P u b l i ­
czność,  iż u niego w nowo otworzonym S a lo n iku  
przy rogu ulic Bielańskiej  i Dan ie l ew:  Nr o 6 0 6 ,  do­
stać można gotowych,  lub obstalować wszelkie wy­
roby f ryzjer skie  judzkie  i d a m sk ie , iak równie 
w każdym czasie fry zuie g łowy,  podł ug  najśw ieŁ - 
s zych  m ód p a ry z ltic h f  przy tern nadmienia,  iż w 
iego Za k ł a d z i e  dostać można wszelkich Pa ehnide ł ,  
F i za t ua rów i tym podobnych rzeczy;  za dobroć 
przedmiotów i rychłą  us ługę zaręcza.  A. H iu lz .
—  N a  zak ończenie starego  ro ku , będzie  t akże w 
pr zyszłą  Sobotę  Bal  w N o w e j R esursie  przy ul icy 
D ł u  giej  w domu D ikerta . Zacznie  się o godzin ie  
&mpj. Bi le ty  w\ da wane  będą  iutro i poiutrze-.
—  Li t ogra f j a  He n ry k a  H irs ze l  pośpiesza donieść  
S t an :  Publ ic*: ,  a mianowicie Amatorom pięknych 
B ile tów  W iz y to w y c h ,  iż odebrała  z P a ry ża  
t ak dawno pożądany P a p i er  (gla^e)  zwany.  —  
W  C Ł o r a j .  wTe at rze Ro c:  przy wołani ,po L e k a rzu  h o • 
n o ru  J PP. K a ra siń sk i  i S to lp e; d o  P o rw a n iu ^  Pa­
ni H a lp e r t , J P P .  J a s iń sk i  i Ż ó łk o w sk i}  po Pe» 
w rtym  Jegom ości, J  Panna D am se  i J P .  Jasiński*  
—- Do- War sz awy  p r zy b i l i  z zagranicy znakomici  
W i r t u o z i  muzyczni ,  Bem rners S k r z y p e k  i S c h u « 
m a n  ( S z u man) Fortepjanista.

U p o w ażn io n a  od R zą d u ,  mara z a s z c z y t  zawiadomić 
m ieszkańców  mias ta  Ł o w i c z a ,  iak  r ó w n ie ż  i O b y w a ­
te li  t a m te j s z y c h  okolic ,  iż od dnia  I g o  S ty c z n ia  1843 
r. ,  o t w a r t ą  z ostan ie  p rzezem n ie  S Z K O Ł A  P Ł C I  Ż E Ń ­
S K I E J  w t e m źe  mieście,  w domu n a leżący m  do Kat- 
nonji  p r z y  n licy  R y n e k  S ta re g o  Miasta .

I z a b e l la  S o s n o w s k a .
S ą d  P o lic ji  P o p rą : W y d z :  Jęd rze jo w sk ieg o , 

we zwał  aby Franciszka B iedę  o oszukaństwo kra­
dz ie ży  obwinionego,  śledzono.  Franc iszek B ied a  
ma lat 18,  stanu wolnego,  t warzy okrągłe j ,  oczów 
siwych,  nosa dużego-, włosó w ciemno błąd,  czoła 
płaskiego,  miał  na sobie kamizelę zgrzebną,  takież 
spodnie, ,  kapelusz stary i bez butów;  zbiegł  z wsi 
Na kł o .

A n g lja . —  Lic zba  armat  zdobytych przez An.* 
g l ików w W u ssu n g  dochodzi  172.  Ni ewi ado mo  
jeszcze czy pieniądze zebrane ze sprzedaży tychi 
a rmat  maią wpłynąć do skarbu,  czy też podz ie ­
l one  będą iako ł u p  między Żołn i er zy .  P ró c z  te*
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go zniszczono i n i  w C h in a ch  mnóstwo armat  że­
laznych i innych zapasów woiennych.—  Z  oko­
l iczności  oskarżeń wymierzonych przez dz ienniki  
francuz:  przeciw Konsulowi  ang: w Barcelonie^
pisze dziennik S ło ń c e , że gdyby wszystkie ludy 
t ak  prędkie b . ł y  do oczerniania iak pisma francuz:,  
tedy pokój E u r op y  #ie t rwałby 6 miesięcy d ł u ­
żej;  że też  pisma zawistne o ostatnie powodzenie 
lyru ai ang: życzą wojny bez względu na to, iż 
F r a  ncja teraz mniejby wskórała  niż kiedyś N a p o ­
leon. Angl ja  nie l icząc 1000 statków parowych,  
może zakryć kanał  najpotężniejszą flottą wo- 
i e n o ą , nawet  A lg ie r  b lokować,  i zniweczyć 
handel  francuzki.  —  D  ziennik S ta n d a r d  zo- 
s t a ł  skazany na zapłacenie 400'  dukatów Kupco­
wi na wyspie Je rsa y , za oskarżeuie go o pro­
wadzenie  handlu kontrabandą.  —- Dla  katol ików 
w wschodniej  części L o n d yn u  ma być z budowa­
ny nowy K o ś c i o ł . —  M a i o r  M elkolm  maiący za ­
wieźć do C hin  t raktat  podpisany w tych dniach,  
odpłynie  s t a tkiem parowym L o ku st  do !YJalty. —- 
Gaze t a  K ro n ika  p o ra n n a  mniema,  iż E sparte -  
ro  powinien Panu Lessep& Konsulowi  francuz:  
w B arcelonie  paszportów udziel ić ,  ieśli  go Rz ąd  
f rancuzki  nie odwoła.

F rancja, —  Minis ter s two w ostatnich duiacb 
*a jmowało się ki lką wainerni  kwest jami ,  maiącemi 
być przedsta wionemi Izbom pra woda wczy m. J e ­
szcze iest  wątpliwern,  czy Izby będą zaga ione  
mową t ronową.  —  W  biurach Mi ni s ter s twa mary­
narki  od ki lku dni t rwa czynność nadzwyczajna;,  
mówią o bl iskiem wysłaniu ki lku statków z woj­
skiem i amunicją do,wysp M a rg ra b ich . —  Z an i e ­
dba no wydobycia statku Telem ak, ponieważ p rz e­
konano się, że ten statek nie zawiera spodziewanych 
skarbów.  Przedsiębierca robot  ra tował  się ucie­
czką i został  dłużny robotnikom płacę 6cio-miesię­
czną.  —  Ws z ys tk i e  dzienniki  francuz: nalegaią,  aby 
zażądano od Rządu madryckiego zadosyć-uczynie* 
nia za obelgi  rozgłaszane przeciw Konsulowi  fran­
co*: w B arcelonie  przez tamecznego Szefa polity­
cznego.  —  l 9 g o  b. m. głoszono na giełdzie  pa- 
pyzkiej ,  iż Poseł  hiszpański  zażądał  od Pana 
%ot ( G i z o ) ,  odwołania Pana  L essep # * B arce lony  $

P o s e ł  miał  oświadczyć,  iż w r a z i e  otfmownfcj'odpo- 
wiedzi ,  niebawem P a ry ż  opuści.

H iszp a n ja . —  Pisma madryckie nie przestają  
oskarżać Reienta o niepot rzebne zburzenie B a r ­
celony. C i ąg l e  są okropne  opisy klęsk i zbu­
r zeć  iakich to miasto t eraz  doznało.  Rozst rze­
lania osób wszelkiego stanu t rwają  ciągle.

R o zm a ito śc i. —— Przytaczamy dwie anegdoty 
wyię te  z listu Xcia Lud wi ka  B o n a p a rte  pi sane­
go do  bi iografa Cesarza.  N apoleon  za jmował  
się często rachunkami swoiej  rodziny;; pewnego 
dnia,  z ap e wn e  podobnym budżetem zat rudniony,  
r ze k ł  w o b e c  wielu osób do Królowej  H ortensji v 
»IIeż wydaiesz na kuchnię i mus ^a l e r n i e? ”  Ni e  
wiem Naj iaśniejszy Panie.  » T o  bardzo nies łu­
sznie,  wszak można tylko kii ką cyframi przypominać 
sobie swoie  wydatki;  w dobrze  urząd tonem gospo­
darstwie  nie t rzeba więcej wydawać iak 4tą część 
dochodów na kuchnię a 5 tą na masztalernie.”  I n ­
nym razem r ze k ł  B o n a p a r te : W  każdem przed­
s ięwzięciu trzeba 2 t rzecie  zostawić roztropności ,  
a iedną 3cią hazardowi;  ieśli  pierwszy pomnożysz 
u łamek,  staniesz się t churzem,  a> ieśli 2 gi ,  tedy 
pope łni sz  nierozważne zuchwa ls t wo. —  J u lja  czę­
stokroć wspomniana nieznaiomu cudzoziemka w 
M a r s y lj i , okazuie  się oszustką .  J e s t  to wie­
śniaczka * B erzerak, która po zawczesnej  śmi er ­
ci swoiej  Ma t k i ,  złe od eb ra ł a  wychowanie;  czy­
tanie romansów zawróci ło iej  gł owę ,  aż umyśl i ł a  
wyprawę w strony południowe.  Sz cz up ł e  iej mie­
nie zniewol i ło  ią przyjąć i aką kol wi ek  rolę,  aby 
wzniecić w Publ iczności  społudziu ł ,  i z tąd po­
wstała bajka o nieznaiomej .  L e k a r ze  postanowi­
li oddać  ią do domu wariatów;; widząc się tu 
przywiedzioną do ostateczności ,  wyznała wszystko.  
—  Przytacza ią  za osobl iwość,  iż tej iesieni  w do­
brach 7 e /c  z w M o ra w ji  złowiono kuropatwę,  któ­
ra pod piersiami ma pierze białe ,  a podobnie*
3 iej pisklęta śnieżnej  są białości .  —  27 go  Wr ze  * 
śni a pochowano w fl fe x y k u  nogę którą S a n ta  A n ­
n a  u t rac i ł  w bi twie 5go Grudnia  1838  r. D o  u  
Ignacy S je rra  y  R ozo  miał  stosowną mowę po­
grzebową.  —— Pr os te mu  ludowi  wiele istot  s ł uż y  
za barometry,  i tak:,  żaby,  pa iąk i ,  komary i t k d l
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W i e ś n i a c y  w W ę g r z e c h  u zywa l ą  t e z  na t en  c e l  
ż o ł ę d z i ;  i e ś l i  i ąd r o  o k a m i e  się z u p e ł n i e  b i a ł e m ,  
t ed y  to  z a p o w i a d a  p i ęk n e ,  suche  i ż y zne  l a t o ;  ie- 
ś ł i  za ś  i e s t  r o z m i ę k ł e ,  w i l g o t u e  i p l ami s t e ,  t e ­
dv to  z a p ow i ad a  po r ę  b u r z l i w ą  i s z k o d l i  w ą;  i eś l i  
ł n p i u a  p e ł n a  i e s t  z ma r s z c ze k ,  z a p ow i ad a  suszę .

P R Z Y J E C H A L I  do W A R S Z A W Y .
Łęs k i  Adam Radca Stanu z Tułowa;  Czekierski  W a ­

lenty Pisarz Waga?: Solnego z Misze wa;  Trzciński  Jan 
Urzęd:  Banku z Osin; Krzyżanowski  Stan: Oby:  z Za­
krzewa;  Rembowski  Lud: Oby:  z Burza; Sokołowski  
J.Óz: Mecenas z Błonia; Pulcicki  Tom:  Dz: z Ogorzelic.

A .’
Od lat kilku w handlu Saskim przy rogu ulicy R y ­

nek Starego Miasta w dooiu Nro 48,  na nadchodzący 
Nowy  rok , przysposabiają sfę w różnych gatunkach 
B I L E T Y  z Powiszowaniem Nowego roku i Imienin; 
przeto i w tym roku są do nabycia.  Bilety ozdobne 
na at lasie i gazowe w różnych gatunkach , . oraz na 
papierze emal jowanym białym glansowanym,  z ozdo­
bnym sztychem,  paczka po gr.  20;  iako teź w forma­
t ach większych w stosunkowo wyższych cenach; bio­
r ącym w większej  ilości, ustępuie się rabat .

Arsenał  Warszawski  zawiadamia niniejszem intereso­
wane Osoby,  iż w dniu 1 5( 27)  i 19 (31)  Stycznia 1843 
r .  o godz: lOtej z rana,  w Komitecie ustanowionym 
W ł a d z ą  Ar tyleryj ską  przy ulicy Nalewki  w domu pod 
N r  2253,  odbywać się będzie licytacja głośna in mi­
nus,  na dostawę dla Zachodnio Ókrużnego Arsenału 
w Twierdzy Nowogieorgiewskiej ,  różnych mater jałów 
w przeciągu 1843 roku.  Każdy więc życzący się pod­
j ą ć  tejże dostawy,  winien p r zybyć  w czasie i miejsce 
wyż  oznaczouych,  z świadectwem Wł adzy  miejscowej 
na prawo przystąpienia do licytacji, oraz kaucją p r a ­
wną  287 rubli sr:. Nadmienia się przytem,  iż wzory  
mater jałów i warunki  licytacyjne można widzieć w Kan- 
celarji Arsenału Warszawskiego.  — Zarządzaiący A r ­
senałem,  Pu łkownik  Artylerj i ,  Schenchine . Tłumacz 
Arsenału,  Siem iątkow ski.

Do handlu pod f i rmą G. Fehlauer ,  pr zy  ulicy Dł u­
giej  w domu Bąkana pod Nr 545,  obok Apteki W .  F.  
We r ne r a ,  nadszedł  świeży t ranspor t  O L E J K U  Szwaj­
carskiego z zioł,  do konserwowania Wł os ów służące­
go,  którego i laszeczka po zł.  9 sprzedaie się.

Przy  ulicy Sto-Jerskiej  Nro 1768 na 
3cim piąt rze ze schodów na lewo,  są do 
zbycia,  iako to : K A NAPA mahoniowa z 6 
Krzesłami ,  włosem wysłane,  na s p r ę ż y ­

nach,  iedwabnyirf adamaszkiem karmazynowym pokr y-  
temi ; Salopa at łasowa czarua na w a c i e ,  z odpinaną 
pelęjryną,  ozdobioną f randzlą iedwabną k r ę c o n ą , na

osobę wzrostu s’redniego; dwie Ko łd er  at ł asowych k a r ­
mazynowych na wacie. Tamże  iest do wynaięcia każ ­
dego czasu Pokój  duży od frontu,  ze wspólnym _w c 1k j -  

dem p rzy  Małżeństwie,  dla osób stanu wolnego.
Odebrano od Kobiety podejrzanej  S A L O P K Ę  pół  

merynosową,  i SUKNIĄ (Chaiin de Len).  Właściciel  
zaopat rzony w dowody,  odebrać ie może z Depozytu 
Biura Policji.

K A N T O R
I N F O R M A C Y J N O - S Ą D O W O  ADMINI STR ACYJ NY

p r z y  u l ic y  T r ę b a c k ie j  p o d  N r e m  t ) S 8 .
Dobrze uzdatniony Gorzelany,  wydaiący próbę  w y ­

robu korzys tną ,  p r zy  której  Właściciel  Gorzelni  na­
leżycie obstać może,  umieiący zarazem Wódki  gdań­
skie i różnobarwne L i kw o r y ,  oraz Araki  sporządzać,  
P i wa  zwyczajne,  Bawarskie,  oraz Por t e r  angielski go ­
t ować;  mrże przyi ąć  stosowne obowiązki  w Kró l e­
stwie lub Cesarstwie od Nowego roku.

A lo izy  J a n d ę  M o g iła  S tankiew icz.

Dziś rano ciepła stopni 1. Wczora j  w połud 2
T E A T R  ROZMAITOŚCI .  Jut ro,  21szy raz W ieczn ie;  

J P a  nna M eier  przedstawi  g łówną  rolę. 9 raz  Taraban .
Dziś Jeźdźcy konni Gaerra.
W  pr zys z ł ą  Sobotę w Ogródku Zielonym, pr zy  u- 

licy Mokotowskiej  W I E C Z Ó R  TAŃCUJ ĄCY.
Dziś w Pałacu Branickich-Widowisko J P .  

M eko lda  Mechanika;  przy tym okazany na b ę ­
dzie uczony koń nazwiskiem Koko.

Q Na F o xa la , przy ulicy Nowy-świat  Nro 1297.0 
fiua zakoli zenie starego roku,  danym będzie poiut r / ef i  
8 W I E C Z Ó R  TAŃCUJĄCY.  Ut rzymujący,  ręczy 0 
Q za dubroć Pot raw i Napoiów, przy rychłej  n*łu- v 
Od ze. / .  M aras} i. Q

Dziś w Lokalu Piwa Bawarskiego p rzy  ulicy Mio­
dowej ,  J P .  Beinw avdh  grać będzie.  II. K atzner.

Dziś w Kawiarni  przy ulicy Nowo Seuator: w domu 
Boka,  JP .  Rajcza/c  z kom pan ją grać będzie od godz: 6ej.

Dziś w Kawiarni  w domu Baroka na rogu ulic Krafeo:- 
Przedm: i Trębackie j ,  Panny F ra n k  grać będą.

Dziś w Kawiarni  w d. Li lpopa na rogu ulic Bielańskiej 
i Tłumacs  Nr 600,  Tercet Czeski grać będzie.

Dziś w Kawiarni  p r zy  uli: Trębackiej ,  obok domu W.  
Stejnkellera,  J P .  D anecki grać będzie od godz: 5ej.

Dziś w Kawiarni  w Gmachu Teat ral :  od ulicy Wi e r z ­
bowej ,  Panny B ittn er  grać i śpiewać będą.

Ju tro  w Handlu M a lew sk ieg o  p r *y r °g11 a ^°
■kiej i Sowiej  na Śniadanie:  Sandacz i  sosem, Szczupak 
z włoszcz: ,  Karp,  Lin z kapuś:,  Okoń,  Karaś z sose:, Z u­
pa ry bna, Barszcz,  Makaron,  Po t rawy mięsne.


